
G EM  10 GROSZY Na leży to ść pocztowa opłacona ryczałtem,
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GAZETA KALISKA
Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne.

CENA OGŁOSZEŃ:
Za 1 wiersz aitus. lob Jego uejsęe u  

stronie 1, 2 i 3 p .  10. 
Nekrologi p .  10, zwyęząjae p .  5.

ADRES REDAKwT T aOMLNISTRACJI, 
Kalisz, Al. Józefiny 1. Tel. Jfi 91. 

Otwarta td 9 do 7 wieczorem.
Nr. 31 (7960) Niedziela, dnia 8 lutego 1925 r. Rok XXXIII

DNIA 7-go lutego r.b. 
otworzyłem przy ulicy WROCŁAWSKIEJ Nr. 16 w KALISZU

S ALON S P O R T O W Y
zaopatrzony w wielki wybór artykułów sportowych:

A u t o m o b i l i z m
A t l e t y k a

B o k s
G i m n a s t y k a

Hi p p i k a
S z e r m i e r k a  K o l a r s t w o

T o n u j ,  F i l k a  N o ż n a
1Gnnis  S t r z e l e c t w o

Wyłączna Reprezentacja na Ziemię Kaliską

Pab7 TmSwaów,.Pordson - Ford - feinl<oln“ I f c E ) .
Fabryki Rowerów „ O  T f f l  O  I )  d  C Światowej sławy.
n , .. . , F i r P t & f - n n 1’ z gwarancj*l za wytrzymałość 5 0 — 5 5 0 0 0 kilometr.
Opony, dętki l masywy t)i- l l w o t U ł l  Największa liczba kilometrów za 1 złoty.

Artykuły Sportowe i wykwintne upominki T-wa „K0M!SP0L“.
Z a o p a tr y w a n ie  fo r m a c j i  w o jsk o w y c h , d ru ży n  s p o r to w y c h  i z a k ła d ó w  n a u k o w y c h  w  w s z e lk i  m a te r ia ł  B n o n łn w

Dział 6lel<trotechnicznp: W | f ^ s *
Wyłączna Reprezentacja na Ziemię Kaliską:

3ziq Elektrotechnicznego f  f  S T «  I U E  J “  Sp. Ake.
Rurki izolacyjne, Kątniki, Mufki, Puszki rozgałęzieniowe, Tulejki, Szpony i t. d. 

Jeneratoa Reprezentacja na Ziemię Kaliską oraz miasta: Sieradz, Tarek, Koło, Konin, Ostrów, Jarocin i Krotoszyn

Polskiej Żarówki „ O S R A  M “ Sp. Ake.
Światowej sławy żarówka, najtrwalsza i jedyna dająca największą oszczędność prądu.

Żarówka „OSRAM” nie potrzebuje reklamy, kto ją raz spróbuje tylko „OSRAM” używać będzie, żądać wszędziel
Dział Elektrotechniczny zaopatrzony jest w wszelkie artykuły instalacyjne oraz aparaty do nagrzewania.

   —
Łożyska stożk.-rolk. „ T I M K  E  N “, Łożyska rolk. i kulk. „ R I E B  E W E R  K “.

> STANISŁAW OĘSK1 Inż
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K i n o

z a k o ń c z e n i e

BOGINI
N ajpiękniejsza z  kobiet

Kazimiera Niewiarowska
stw arzają najp iękniejsze kreacje w  n

N ajpiękniejszy *  m ężczyzn

stw arzają najp iękniejsze kreacje w  najp iękniejszym  film ie

WĘGRZY!)

Kiedv kobieta zdradza męża
U M Ę Ź O W 1 E U

Jeśli pragniecie się dowiedzieć, dlaczego wasze zony 
przyprawiają wam rogi, i nauczyć się w jaki sposób
można ich u n i k n ą ć ......................

to  musicie zobaczyć film

„Kiedy kobieta zdradza męża

!! 2  O N Y !!
Jeśli pragniecie zostać wiernymi swoim m ęż o m ------
Jeśli pragniecie ich zdradzać . . . • •
Jeśli pragniecie się nauczyc jak męża zdradzać
nie należy

WĘGIEL
Górnośląski

2  kop ili Kiipota P S Z G Z t i S k l E B B

llIWAPNO
zjednoczonych zakładów

WAPNORUD '/
K O K S

Emma i Wolfgang
Kazimierzowska 1, tel. 92.

R O D N I K I[k o p a l*  k sip eU  P S Z K i T l S M t b O !  .  - - - - - - - - - -

Na dogodnych waninhadi pol eca h a l j s h f t  S r G I I *  O p a l O W S

~ , , T, „ „ „ d a r c i , . , .  t .  ■ L i .  1» 8lłr? * * f  ”f  “ " '‘“ j '

l u  ii i i i  s p i r fi i a 1 i i, itliUlnói i t m n i l i l m i l i n l
l l  p „ l A ;  L i ^ - L  J  Lzn a n e j  «  . e j  .  S « .  H e n , ,  -  —  ~  *  «

p ie rw s z o rz ę d n y c h  g a tu n k ó w  pe cenach m o ż liw ie  najniższych. z  poważaniem

Restauracja „LOUVRE” ni. Grodzka 7.
W sobotę, dnia 7 lutego r.b. odbędzie się

W I E L K I
B a l  M a s k o w y

Komplet doborowej orkiestry powiększouy.„L O .U  Y R E “ j/ k-TTler

£j powazauiciil

Antoni  Wtjrembowski.
^ P i j c i e  najlepszą angielską mieszankę

h e r b a t y  103

D/H F E L S  T E A Co
W i r i i a « * i

i .  P l a c  Grzybowski 7.
  ------------------

l e c z n i c a  o  C Z Y
Dl a  o h o r y o h  n a  r f  n n

D-ra. med. R. S O B A Ń S K I E G O  
Warszawa, Al» Ujazdowskie 37» m. 9. 1164

tltHntttlulm 

I n  r  S Ł  Ż  U  H  E R  A
Wykonanie solidne z |

•  2  i 'p  tel- 74:
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W now ej Sali R zem ieślników  Chrześe. (Piekarska 7).
We w t o r e k ,  dn. 10 lu te g o ,  o g o d z .  8-ej w ie o z .

Jedyny raz wystąpi w otoczeniu artystów teatr. Warsz. znakomita artystka scen Polskich

Irena S o l s k a -Gros ser  owa
w sztuce 5-cio aktowej K. Schónkerra p. t.

j e r -  „ o  p  ę  T  f t  H  <t“  - o *
Nowe dekoracje — własne kostjumy. Bilety w cukierni p. Mayera. Ceny od 1 do 7 zł. Dyrekcja DONATA KRĘŻLA w Warszawie.

K I N O

M I R A Ż
Od dn. 11 b. m.

Z A  J E D N Ą  N O C
Wstrząsający dramat z życia oficerów angielskich w Kolonjach afrykańskich. 340

Dr. B o le s la v  C egłow ski
w y j e c h a ł ,

wraca w końcu marca.
zastępuje Dr  C i c h o c k i ,  a

Niniejszem ostrzegamy przed 
W. SYTNEREM w Kaliszu, który 
wziął dnia 4 lipca 1923 r. posag 
od narzeczonej i dotychczas tako­
wego nie zwrócił. Dopóki nie odda 
całkowitej należności nie wolno mu 
wstępować w śluby małżeńskie.

Powyższe ostrzeżenie jest dane 
na podstawie świadectwa czcigo­
dnego Rabinatu w Kaliszu.

K. B ą e U z d r ó u ?
Przecnodnia 5.

329
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1 1  t e  t e t e  t e t e t e  m f y

Salon Mód

„STELLA
p o s ia d a  w  w ie lk im  w y b o r z e i

wykwintną bieliznę damską

25.
o r a z

n a jm o d n ie jsz e

kapelusze odZł
Z czem polecam się Sz. Klijenteli.

Z poważaniem

„ S T E L L A
K alisz , Al. J ó z e f in y  I. JZ

164 &

Składajcie ofiary na inwalidów woj.
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Jeżeli chcesz kupić
t r w a ły  kapelusz, 
d o b rą  k o s z u l ę ,  
elegancki krawat, 

y. powinieneś iść do

The Gentleman's,
gdyż znajdziesz tam wielki wybór, 

d o b r y  t o w a r ,  
n i s k i e  c e ny !

Kapelusze począwszy już od zł. 4,50 i do zł. 35,— 
Czapki „ „ 1,50 „ 15,50
Koszule „ „ „ 8,50 „ 35,—
Krawaty „ „ ,, 0,75 „ 11,

I Kołnierzyki frakowe — 1 zł. za sztukę!
Kołnierzyki stojące - wykł. 1.20 „ za sztukę!

I Ceny konkurencyjne!

V T H E  GE N T L E MA N
W r o c ł a w s k a  23 ,

f (firma chrześcijańska).
Jedyny w Kaliszu specjalny magazyn arty- 
kułów męskich Krajowych i Wiedeńskich. |

j S ła ś c .  Mikołaj Zenger. Ą
Przed czterdziesto laty

(garść wspomnień).
N a p isa ł J ó z e f  R adw an.

V.
P r z e m y s ł  i handel.

Przed  laty czterdziestu przem ysł w  Kaliszu 
i najbliższej okolicy stosunkowo b y I m ało  rózwi 
nięty, pomimo, ze już wtedy funkcjonowały (dwie 
największe w K rólestw ie Polskiem fabryki sukna 
R epphana w K aliszu i F id lera, ,a raczej Nitschu 
go w; Opatówku pod Kaliszem. ;

Obydwie U fabryki powstały pod p ro tek to ra­
tem  m in istra  Lebeckiego, rów norzędnie z fabr-y 
kami łódzkiemi, zgierskiem i it.d.

K orzystając z w ydatnej pomocy rządu  p o l­
skiego, a później po rew olucji rosyjskiej, vyłaścj- 
ciele ty cli f dw óch zakładów przem ysłowych po­
rob ili olbrzym ie fortuny.
i Po śm ierci W ilhelm a R epphana, która n a ­
stąpiła z górą ezlerdz|eści lut tem u, trze j b racia  
Repphanowde o trzym ali oprócz fabryki sukna w 
Kaliszu, d o b ra  Petryki i Zbiersk z 'cuk row n ią  
pod Stawiszynem, oraz wielki m ajątek o 9 w iorst 
od Kalisza, D ębe i Biernatki. i

fwabrykę i Zbiersk p row adził E m il R epphan, 
Paw eł R epphan gospodarzył w Dębem, August 
&ałożvł fabrykę kotłów w W arszawie.

l3abryka R epphana m ieściła się w całym  
bloku n ieruchom ości na ulicy Stawiszyńskiej, iNfi* 

^qałej i szosie Tureckiej (dziś pl. K ilińskiego i

ul. W arszaw ska), za trudn ia ła  kilkuset robo tn i­
ków i w yrabiała najprzedniejsze sukna.

W  posiadaniu fabryki był rów nież folusz 
(dzisiejsza elektrow nia) przeznaczony przew ażnie 
dla p rania sukna. Dawny m łyn wodny, d i a p ie ­
karzy Kaliskich w r. 1839-ym darow ał w raz z 
praw em  wódy n a  P rośn ie  w granicach m iasta, 
rząd rosyjski w łaścicielom  fabryki za zasługi po­
łożone dla rządu. O dnośny reskrypt znajdu je  
się do d/.iś dnia w hipotece Kaliskiej.

R ów nie zam ożnym  był N itsche i .równie w y ­
borow e sukna w yrabiała  fabryka w Opatówku. 
T am  też pracow ało paruse t robotników, p,rze* 
w ażnie kolonistów i Włościan ze w si okolicznych.

W mieście naszem  wówczas po za tymi fa­
brykami w ybija ł sie przem ysł garbarski Dwie 
garbarn ie  Fuldego i Fritsehego na ulicy C.ias- 
nej) produkow ały tow ar pierw szorzędny.

Trzecia g arb a rn ia  1 m łyn D eutschm anów  
(jedyny wówczas młyn parowy') egzystuje i (pro 
speruje do dziś dnia przy ul. Krótkiej. Fabryka 
Schnera na Babinej w yrab ia ła  w yborne tasiem­
ki i pasm antcrje. i.

Z innych dziedzin''przem ysłu w ym ienić nale­
ży na N ’ow ym  Święcie fabrykę m aszyn rolniezydh 
Porem bla (W kilka lat później zbankrutow ała.) 
przy ul. Ciasnej, dwie fabryki fortepianów : Hin* 
łza (gin. Tow Kred. Miej. ul. Kazim ierzowska) 
i F ibigcra ( w r. 1 S8ó-ym "hotelu Polskim róg 
W rocław skiej i Alei Józefiny), dwie d rukarn ie  
przy ut. Mai pińskiej H indem itha i Czerwińskie** 
go;) i c a ły  szereg w arsztatów  rzem ieślniczych, tjftk 
m asarn ia  H erbicha, w arsztat szewek i D rygasa, 
który w vsvlal wielkie parł je obuw ia do Niemiec* 
gdzie' cieszyły się olbrzjrm iem  powodzeniem, w ar­
sztat ibronzowniczy K rom era, słynny  na -całą P o l­
skę. m ydlarn ia  K indlera, w arsztat powroźniczy. 
Zabierz a i .wiele wiele innych, które cieszyfy się 
uznaniem ' i słynęły z dobroci towarów.

Krawców' \v(>wczas b y ło  dwóch pierwszorzę­
dnych Sowiński,’ s jy n n v  gracz w b ilard  i face- 
cjonista, u którego u b ie ra ła  się w ieś i s ry stu i 
kracja miejska i Czarnożył, ojciec ^założyciela 
słynnego „Powszechnego Ranku Depozytowego", 
u "którego m ożna było się (ubrać t a n i e j  f Gd daw ał 
m niej zam ożnym  ubranie na ratw . Piękne m eble 
w yrabiali stolarze Rluhmc* i Adam. Z m ajstrów  
m urarskich najw ięcej mieli, robo le  Piasecki i f la r  
chalski, z ciesielskich D ąbrowski. O tym o s ta t­
nim  długi i zas po Kaliszu krążyła (anegdotka tre ­
ści nastęDiJ jącej:

Ówczesne guberna to r D aragan, podczas p r /c  
chadzki po parku spotkał D ąbrow skiego przy 
reperacji m ostu i zaczepił gb: „No panie D ą­
browski' jeszcze Polska nie zginęła" Na Co D ąr 
brow ski odpowiedział: „Dopóki pian panie  gu- 
bernatorze b  jdzie u nas" Polska nigdy (nie zginie*** 
T u  zaznaczyć w inienem , /.e Da nagan cieszył |s!ę 
szczególna sym patią w śród rzemieślników i ro ­
botników, z którym i' często prow adził rozm ow y.

W pierwszym roku mego pobytu w K ali zu 
powstała pierwsza piekarnia. Syn obyw atela ziem  
skiego z po w. Ostrowskiego W alenty Tłowieeki zu 
łożył piekarnię m echaniczną, z której pieczywo, 
szczególniej bułki i rogalki cieszyły się wlelkiem  
popytem. - - Duży w arsztat b lacharsk i Imial F ra ń -  
eke w siary  Rynku, obok  dom u K indlera . . <

W polskich rękach handel stosunkowo by ł 
bardzo nikły. P rzew ażały  sklepy kolon jalne i thąo 
del win. T u  podkreślić m uszę, że wówczas n ad ­
zwyczaj m ało było  sklepów nie tylko polskie’* 
ale i żydowskich, najwyżej po jdwa lub  trzy skle­
py na "ulicy i  to tylko iw; pobliżu  Rynku. Ną u* i-

I
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P. T,
Niniejszym uprzejmie komunikujemy naszym Sz. Klientom, iż 

z dniem 10-go lutego r. b., otwieramy w Kaliszu w Halach przy 

Nowym Rynku, filję hurtowej sprzedaży towarów kolonjaiuych. 

Polecamy wykwintną mąkę ameryk,, smalec ameryfc., oraz 

wszelkie towary kolonjalne po cenach konkurencyjnych.

Z poważaniem

Dom Handlowy B-cia Beatus
Kalisz, ul* Krótka 1* telef* 271*

334

each  da lszych , n a  N ow ym  Rynku, k tóry  w tenczas 
n a w e t n ie b y ł w ybrukow any , 'na B ab in e j il.d. n ie  
by ło  an i jednego sklepu. B yło  Lt> w skutek  b lis ­
kości g ran icy , gdzie n a b y w a n o  nie tylko to w ary  
a le  naw et zapasy  żyw ności. — W  r. 1885-ym  :n;< 
ulicy  W arszaw sk ie j pom iędzy R ynkiem  i Ger- 
kw ią, o  j le  L&miętain były  ^w szystk iego  trzy sk le ­
py w iększe, k sięg arn ia  Szcziepankiewicza, sk lep  
z h e rb a tą  i to w a ra m i ro sy jsk ie  m i, jak sam ow ary  
it.d. T rosk i i'sk lep  g a la n te ry  jny L ubelsk iego , k tó­
ry  z a ra z  po m o im  p r/y jeźclzie  zb an k ru to w ał.

W  R ynku by ło  p a rę  sk lepów  z .to w aram i ł o ­
k c io w y m i'i n o ęy m b erszczy zn ą , skład  fu te r  L a n ­
d a  ura  i d w a sklepy dam skich  u b ra ń  i p a lt  P a ta  
i K opfa, k tó re  sta le  m ia ły  p ro cesy  ,z kom orą  o  
kon trab an d ę .

P rzem yśl koronkarski i hafciarski powstał 
wi K aliszu w parę lat później.

T E L E G R A M Y .
Nomin&oja

WARSZAWA 7. (Pat). Pan Prezydent Rzplitej posta 
no wie nie ni z dnia 4 lutego for. zwolnił p. gen. broni 
W Stanie spoczynku Kajetana Olszewskiego ze stanowiska 
wojewody Wołyńskiego i równocześnie zamianował pana 
Aleksandra Dębskiego dotychczasowego starostę chełm­
skiego, wojewodą wołyńskim.

S p ra w a  U m ińskiej
PARYŻ, 7. (Pat). Dziś przed 'sądem przysięgłych 

w' Paryżu rozpocznie się proces Stanisławy Umińskiej^ 
Oskarżonej bronić będą Henri Robert, członek Akademji 
Francuskiej i adwokat polski Rudenko, członek palestry 
paryskiej. Publiczność paryska oczekuje z wielkim zainte­
resowaniem dzisiejszego procesu, który, należeć będzie 
niewątpliwie do najgłośniejszych w ciągu ostatniego roku.

S o w ie ty  n ie c h c ą  nio p łac ić .
MOSKWA, 7. (Pat).United Press. Na (konferencji 

partyjne1' w Leningradzie Zinowjew oświadczył, że Fran­
cja gotowa jest przyjąć spłatę długów .rosyjskich po 
obecnym kursie franka. W ten sposób wartość .w złocie 
pretensji hancuskich obniżyłaby się to 3/5. Rosja jednak 
nie chce zapłacić i 700 ,miljonów rubli w złocie, który 
Francja obecnie żąda. Nieprzejednane stanowisko rządu 
sowieckiego należy przypisać zapewne nadziejom na uz 
nanie Rosji przez Amerykę. Zinowjew za'/naczy 1 dalej, 
że uzńanie to nastąpi wkrótce, gdyż Ameryka v nie może 
spokojnie patrzeć na bezpośredni kontakt Rosji z Ja- 
p mją. W dalszym ciągu swoich ,-y/yw od ów ■ Zinowjew 
powiedział, że dla Waszyngtonu kwestja Jconcesji i pro . 
pagąndy bolszewickie, jest ważniejsza, niż kwesta uregulo 
wania długów rosyjskich.

P o ża r  k o śc io ła
RZYM, 7. (Pat). Messagero podaje, że w pewnej wsi 

pod Piatanesą w zakrystji (miejscowego kościoła wybuchł 
pożar, który ogarnął także dach. W czasie akcji ratunko­
wej nastąpiły trzy eksplozje. Stwierdzono, że nąd zakryst 
ją były umjcszczone skrzynki z amunicją. Policja wdro­
żyła energiczne śledztwo, ^  1 ;

P ię c io le o ie  są d o w n ic tw a  w  P ozn ańsk im
POZNAN, 7. (Pat). Min. Sprawiedliwości 'nadesłał 

z okazji uroczystości pięciolecia Sądownictwa w Wiel 
kopolsce na ręce Prezesa Sądu Apelacyjnego w Poznaniu, „
pismo następującej treści: Odświeżenie w pamięci wiel-

kich i podniosłych chwil organizacji i utrwalenia Sądów 
nictwa Polskiego na odzyskanych ziemiach Wielkopol 
ski, obudzenie tak żywego zainteresowania tern wielkiem 
dziełelm szerokich kół społeczeństwa, było czynem świad­
czącym nietylko o zrozumieniu doniosłości phwiii, o prze 
jęciu się dalszym rozwojem i podniesieniem instytucji 
sądowej, ale też z rzeczywistejm, umiłowaniu tej 'instytucji 
i zamiarach skierowanych ku ugruntowaniu jej świetnej 
przyszłości.

Wyrażając p. Prezesowi moje pełr.e uznanie i poU 
dziękowanie za. trudy poniesione przy tak celowej/ i dmie 
jętnej organizacji tej uroczystości proszę o wyrażenie 
w mojem imieniu podziękowania za uświetnienie pamięt­
nych chwil Sądownictwa Polskiego Miastu, miejscowemu 
Duchowieństwu, Adwokaturze i Obywatelstwu.

(—) Minister A. Żychliński.

T ran sp ort rob otn ik ów  do F rancji.
WARSZAWA, 7. Jak nas informują, Państwowy 

Urząd Pośrednictwa Pracy przygotowuje nowy transport 
robotników na wyjazd do Francji. Są to robotnicy nie­
fachowi wyjeżdżający przeważnie na roboty kopalniane,. 
Obecny transport liczy 35 robotników.

Z naczna zn iżk a  cen  w  hotelaoh .
WARSZAWA, 7. jak się dowiadujemy, podjęta przez 

wydział walki z lichwą Kom. Rrądu akcja_ sprawdzania 
cen na pokoje w hotelach dała już dodatnie wyniki, Po 
skonstatowaniu przez przedstawicieli władz, że ceny te 
są zbyt wygórowane, hotelarze zgłosili w Kom. Rządu 
deklarację o obniżeniu cen na pokoje w wysokości od 
20 do 30 proc. dla gości, stałych, i od 10 do 15 proc. 
dla przyjezdnych. Zniżkę tę zadeklarowało dotychczas 
zaiędwde kilku hotelarzy.

Litwa i W atykan
KOWNO, 7. (Pat). .Rozpoczęły się tu między przed­

stawicielem Watykanu, a rządem litewskim rokowania 
w sprawie zawarcia konkordatu. W frnyśl tego konkordatu 
Litwa ma otrzymać jednego arcybiskupa i czterech. bis­
kupów, oraz jednego ubiskupą wojskowego.

T argi G dańskie
GDANSK, 7. (Pat). Z powodu zbyt malej frekwencji 

osób zwiedzających Targi zarząd Targów obniżył cenę 
wstępu z 6 guldenów na 3 guldeny. ,

GDANSK, 7. (Pat). Dvrekcja Targów Gdańskich 
komunikuje, że wczorajszy dzień Targów nie zalicza się 
do najlepszych. Wprawdzie wiele dostawców wyraża swe 
zadowolenie z przebiegu Targóżw w dniu wczorajszym 
nie można jednak tego uogólnić. Bojkot ze strony pol­
skiej, oświadcza dalej komunikat wpływa silnie na nie­
powodzenie Targów. 1

T a ń c ó w
modernistycznych w najnowszym s t y l u  
w kompletach — i lekcje prywatne (od­

dzielne) w specjalnym salonie udziela

Zygmunt Mąkowski
Kalijsz, Al. Józefiny Nr. 16, II p. front 
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Z Rady Miejskiej.
W czwartek 5 b.m , odbyło  się posiedzenie  

Rady Miejskiej, które o godz. 8 'otworzył prze­
w odniczący prof. Michalski.

Po odczytaniu przez sekrntarza rad. Daucy- 
gera protokołu z poprzedniego zebrania i za­
twierdzeniu takowego odczytano i przekazano ko­
m isji do podziału subsydjum  pism a Rady N ai>  
czycieJskiej Szkoły Związkowej i D yrekcji Szkół 
H andlow ych Męskich i żeńskich o przyznanie  
subsydjów.

. Przed przystąpieniem  do rozpatryw ania bu- 
deżetu p. Prezydent komunikuje, iż uchw alona  
poprzedni© sum a 1,500 zł. na w pisy szkolne nie  
w ystarczy, gdyż w roku ubiegłym  wydatkow ano  
na ten  cel 3,850 źł

Po krótkie' dyskusji pozycję tę podniesiono  
Jo 3/000 " z l ,  a : •

Rozpatrując dział czyvarty budżetu, t.j'. zdro­
w otność rad. E delslein  krytykuje działalność ko*- 
misji sanitarnej.

Dr. Koszutski zazfhacza, iż slrona sanitarna  
jest słaba i zdrow otność stoi na niskim poziomfte 
i aby tym brakom zaradzić należy proponow ane  
sum y podwyższyć.

L’awnik Maciejewski stwierdza, iż nie jest 
to w ina kom isji sanitarnej, a w ina braku ingeren,* 
cji policyjnej, gdyż protokuły sporządzane przez 
komisję idą d,0 Starostwfa i jaki ich rezultat, 'nie 
w iem y. Po krótkiej dyskusji w której podnoszo­
no znaczenie ścisłej kontroli produktów spożyw­
czych na rynku żądając aby takowa odbywała  
się w1 sklepach • uchwalono budżet w kwocie 
21.55C z i.

Przy I m  rad. Clilcbosz zaznacza, aby Magi­
strat zw rócił się do Starostwa o energiczniejs i  
karanie z prolokułów  sanitarnych.

Przechodząc do w ydziału szkolnego r ,d .-  
Nowacki mówi o braku odpowiedniej kontroli 
nad dziećm i w wieku szkolnym  uw ażając, że po­
w inny być wypełniane wykazy o 'dzieciach, które 
w yszły  z ' jednej szkoły i n ie chodzą do inne j.

Rad. Pacholski stwierdza, iż Mag strai w 
tym dziale bardzo dużo ztrobił jednak jeszcze  
luki i Wskazu je, że na pom oce naukowe przezna­
cza .się 3V000 z ł ,  które nie imają realnego >{nah 
czepia, natom iast w ażną pom ocą naukową bę­
dzie urządzenie ogrodu botanicznego.

Po krytyce rad. Nowackiego działalności iiy- 
gienistek wsi zkołach postanowiono zaangażować 
jtSzcze jedną hygienistkę.

Po sta no w io rto na pom oce naukowe przezna­
czyć sum ę 4 500 i 1,500 in a urządzenie ogrodu 
botanicznego, przeinaczając sm nę 4,500 zł. do  
dyspozycji Rady Szkolnej przyczem  prof. Mi­
chalski w yraża życzenie, aby Magistrat zakupy­
w a ć  podręczniki szkolne prz^d rozpoczęciem  się 
roku szkolnego, a nie tak (jak dotychczas. «

N a w niosek rad. Kalinowskiego podniesiono  
sutnę na kolonje i półkolonje letn ie o  2,000 zł., 
a na "wniosek rad. Nowackiego podw yższono po­
zycję na kupno odzieży o 15 0 0  ż l .  i w różnych  
na kupno kałamarzy dodano 1,000 zł.

Następnie" rozpatryw ano wniosek M agistra­
tu wstawienia do budżetu szkolnego sum y 31,148  
zł. na um iastow ienie czterech szkół żydowskich.

W niosek ten spotkał się z opozycją prawicy.
Radny nadrabia Lipszyc przem aw ia w ob ro ­

nie umiasTowienia szkół żydowskich, dodając że 
się 1© słusznitr żydom  należy.

Rad, Pawlikowski odpowiadając zaznacza iż 
żydzi przez swoje dążenia odrębności chcą two­
rzyć państwo w p ań stw ie  i stale staw iają  odpjo- 
w iednic wnioski jak żądanie urzędników  żydów \r 
M agistracie, ogłoszeń  urzędowych w języku ży ­
dowskim, dążą do stworzenia Judeo-P o lsk i.

Jeżeli żydzi chcą m ieć szkołę odrębną  
przecież m ając takich bogaczy jak p. Perlu dla 
których 100.000 zł. n ic nie znaczy, „mogą w y­
budować swoją w łasną szkołę. !

Rad. D ancyger atakuje Pawlikowskiego za­
znaczając, iż żądanie pewnych grup politycznych  
żydowskich nie wolno przypisyw ać wszystkim  ży­
d om  i jednakowo iclv traktować i zarzucanie  
nie budowania państwia w państw ie lub tworze­
nia* Juded-Polski jest eonajm niej niew łaściw e.

Prezydent Sz arras w yjaśnia, że sprawa la  
jeszcze nie byffa rozpatryw aną przez komisję i 
dla tego proponuje przekazać ją Radnie SzKołncJ 
i komisji finansow ej.

Rad Sięmiatycki uznaje laktowność i r żec /o -  
w ość w yw odów  rad Pacholskiego, zaś rad P a­
wlikowskiego nazyw a Puryszkicw.iczem, za co« 
przewodniczący przywołuje go do porządku i na­
radzi PawTiKowskiemu, aby brat przykład ze 'syyo 
ich 'kolegów  radnych i w zakończeniu proponuję 
rów nież przekazanie komisji całej tej sprawy, ś

Rad. Pawlikowski odpowiadając D ancygero- 
wi i Siemiatyckiemu dodaje, Iż Polska jest dla 
Polaków, a nic dla różnego rodzaju przybłędów, 
daldj przytacza w rogą działalność żydów w Gro 
Unie i’ Blaszkach i kończy, [mówiąc, [że tam, gdzie  
idzie o obronę in teresów  państwa, to żydzi są
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neutralnym i, lecz gdy -idzie o .w yciśnięcie ostat- nic by si§ me dowiedział a  dowiedziałby się Wtedy
nich soków z państwa, tp żydzi • żądają, i jeżeli gdyby wziął relewy za cały miesiąc a 'tamekio
żydzi uważają, że im w P olsce iźle to wolna tiroga — — «*- — »«*-»«•*

fora ze dwora. ai
Rad. Heber nie dziwi się wystąpieniom P a ­

wlikowskiego, gdyż jest on twórcą słynnych dzie­
sięcioro przykazań w imyśł których postępu je  i 
zaznacza, że żydzi nie wzbogacili się napadam i 
i rozbojem ńa poczty (Pawlikowski zapytuje I le -  
bera, a Kto fałszuje pieniądze) i w /^Kończeniu 
dodaje, żc zydzi nic 'Więcej nic Żądają jak tylko 
lego co im się słusznie podług proporcji i' kon­
stytucji uaieży. ,

Przekazując wniosek ten Radzie Szkolnej i 
komis,i finansowej wobec spóźnionej pory, prze­
wodniczący przerwał dalsze rozpatryw anie bu­
dżetu i' następnie przystąpiono do rozpatrzenia 
interpelacji lewicy w sprawie postępowania dr. 
Karbowskiego. Interpelanci zapytują czy Magi­
strat upoważnił ilr. Karbowskiego do robienia 
nocnej rewizji w szpitalu św. Trójcy, ęi, jeżeli nie., 
to co zamierza zrobić, aby instytucję tę ustrzec 
Oii podobnych napaści.

Interpelację uzasadnia! dr. Koszutski wy­
jaśniając. iż w środę o godz. 11 w nocy w szpilaiu 
św. Trójcy jzjawjjł się dr, Karbowski żądając o- 
iworzeuia kancelarii, chcąc robić jakieś rewizje, 
chodziło zdaje się o relewy, które dr. Karbowski 
zabrał następnie żądał aby siostra starsza, który 
wtedy była dyżurną, przyszła na dół i dawalą 
jakieś wyjaśnienia. «

Dotychczas nie było zwyczaju, aby ktoś iw 
nocy przychodził do szpitala, przecież tam jest 
biuro Ma’gisl'rav’kfe, gdzie ławnik danego wydziału 
m a zawsze wstęp i ławnik Maciejewski (był za­
wsze lojalny. Lekarz naczelny zwrócił się z za­
pytaniem czego sobie życzy 'd r. Karbowski, Jna 
co otrzym ał odpowiedź, że go to nic, nie obchodzi 
wtedy poprosił go, aby opuścił szpital. ^ i 

Wobec tego zapytujemy, czy rewi :ja ta by­
ła robiona z upoważnienia Magistratu, a jeżeli 
nie to co M agistrat przedsięweźmie, aby Taicie 
uapaśći 'ię  nic powtarzały.

Prezydent Szarras zaznacza, że resortowym 
ławnikiem jest p. Maciejowski i M agistrat nie u- 
noważuiał dr Karbowskiego do żadnej rewizj*.

Ławnik Maciejewski, wyjaśnia, że dr. K ar­
bowski zwracał się do niego o relewy, które mu 
1 rzyrztkć dat iecz- z powłodu choroby uskutecznić 
tego nie mógł. > t

Rad. Pawlikowski mówi, iż z tego co słyszy 
my wynika jak gdyby do szpitala miął prawo 
wchodzić tylko ławnik szpitalny, uważam ze to 
nic jest słuszne, i żąda ^vyboru specjalnej komisji, 
któraby kontrolowała szpital i m iała prawo kon­
troli w każdej chwili, gdyż widocznie jest coś 
lam nie w porządku. ‘ \

Di- Karbowski wyjaśnia, iż słysząc o nie­
porządkach w szpitalu poszedł lam i >|abral ieh - 
wy i mówi, żc to jesl n ie  w porządku dlatego, że 
relewy nie są podpisane właśnie przez dr. iści­
sz lUkiego. 1  1

Dr. Koszutski ąyyjaśnia znaczenie retew i 
ich podpisu, dodając, że lekarze tsami kontrolując 
czy chorzy podług rclew  otrzym ują żywność, tale 
nam  nie idzie o  relewy tylko o bezprawne w kra­
czanie na rewizję bez. polecenia M agistratu •'Dr. 
Krabowski: byłem i jeszcze pójdę. Dr. Koszutski 
pan tam nic pójdzie bo pana wyrzucą)

Podczasiprzemówień następuje wrzawa i nie 
w iele pjzeciwnicy zw racają uwagi na prezesa. Słu 
sanie rad. Dahcyger zarzuca, abvśmy więcej o- 
eazv wali poszanowania przewodniczącemu na nie 
jednokrotne jego uwagi, gdyż zmuszeni będziemy 
postawie wniosek o wykluczenie z posiedzenia to­
pornego radnego.

Ke strony lewicy został zgłoszony wniosek 
naktęp,i jacy:

Rada MitysKa potępia samowolę ławnika Kar* 
tKiwskiego i zakłada protest przeciwko takiemu 
AV razie zaś powtórzenia sie podobnego 
wypadku, Ratta zmuszoną będzie odwoła- tep# 
ławnika.

Prezydent Szarras w ostrych słowach od­
piera insynuacje rad. Pa w 1 i ko wsk i e go jakoby w 
szpitalach źle się działo, nie imożna dopuścić, aby 
ławnicy czy kierownicy mieli Ingerencję w in.- 
nych wydziałach, gdyż byłoby to niemożliwie, ł b a  
lo zgodzić się nie mogę. Nie w idflałem  nigdzie 
aby kierownik jednego wydziału chodził do dn»* 
giego i rządzi! się tam, przfepraszam za wyraże­
nie, .jajc szara gęś. Nieprawdą jest, że dr. K ar­
bowski jest odosobniony jw M agistracie, gdy (wszy­
stkie uchwały vv 99 proc. (przeehpdzą jednogłośnie 

Ł*awnik Maciejewski oświadcza, Iż ka dv ła­
wnik ma prawo po porozumieniu się, iść do szp i­
tala, nie mówiąc wcale o co lnu  chodzi i t 
jeszcze tego nie było, |aby Jdór\- z; ławników ingiy 
ruw ął v. wydziale nie swoim bez jwiedzy kolegi: 

W szpitalu była komisja rew izy jna! rewiz ję 
lobila, lecz na usilne naw et |moje prośby pro 'o- 
kułu nie sporządziła. D r. Karbowskiemu ehoddło 
«  gdyż w idział rachunek na 100 mendli
jaj.'O la tego żądał rclew  z tygodnia i z tego też

relewy są w Magistracie.
Mec. Eugelhardt stwierdza, iż zgłoszona' in­

terpelacja pizedstaw ia zagadnienie nad Któreni 
w inniśmy się w&zyscy Lak z prawej jak z lewę I 
strony zastanowić. i

ja  sobie nie wyobrażam, aby każdy radny 
m iał prawo po nocy robić jakieś yevyizje, gdyż 
przede* szyssikiem cząs jest odpowiedni po temu 
Należało w dzień zażądać aby ławnik zaraz jo 
chat do szpitala dla stwierdzenia tego czy owego 
a  (gdyby jego odmówił lo należałoby przyjść z* 
tom na Redę, trzeba stwierdzić iż na podobne po  
stępowanie pozwolić nie możn.

Radny Cnlebosz dziwi się, że dr. Karbowski 
idzie do nie swo jego wydziału, a gdy się mówi o 
budżecie szkolnictwa, którego ławnikiem jest dr. 
Karbowski, który powinien przyjść z odpowied 
nimi wnioskami, to p. d r Karbowski* wziął wody 
W uistła i nic nie [mówi. o tego rodzaju trakiowanię 
spraw jest nie na miejscu. Zabolało mnie, ze i |  
Pawlikowski, który widział samorządy w Holau 
dji i Belgji broni teglo rodzaju anarchji, i ydeby. 
w myśl dawm go wniosku p. Pawlikowskiego był 
otw arły k.-b.o el nom y, to p. Dr. Karbowski przy- 
bowski przychodziłby na rewizję do szpitala fó 
1-ej na rano, a dotakieh 'rzeczy dopuścić nie imo- 
żnat

Dr. Karbowski ubolewając na tern, że go 
M agistral nie broni, krytykuje działalność lelca- 
r*v ,w szpitalach.

Mec. Kijewski biorąc sprawę zc stanowiska 
jurystytznego proponuje, abv przewodniczący 
przeprowadził odpowiednie śledztwo i dopiero 
po Lem Rada może wydać Opinję o postępowaniu 
dr Karbowskiego.

Po przemówieniach jeszcze kilku mówców 
rad. Chlebosv; cofa swój Wniosek i przychyla się 
do wniosku mec. Kijowskiego, w  rezultacie czego 
wybrano komisje z trzech osób, ”a mianowicie 
prof. Michalskiego, dyr. Pacholskiego f mec. En* 
grlhtmlfa dla zbadania tej sprawy.

Na tern przewodniczący zamknął posiedzenie 
a godz. 12 ni., 30. Th S.

PANIE CAŁEGO ŚWIATA
p rzek o n a ły  s ię ,  i e  n a jlep szym  
śro d k iem  odm tadzająoym  je s t

Krem Radfum-Cenolr 72.
Preparat ten dokonał prawdziwego prze­
wrotu w kosmetyce, bowiem po 2 tygo­
dniach usuwa na zawsze: zmarszczki, 
piegi, plamy, wągry i inne braki cery. 
bprzedają składy apt. Mossakowskiego, 
Kierniękiej, Głębskiego, Mrowińskiego, 
Pawłowskiego, Majerana i perfumerja 
Blaucwirna. Tamże przeciw rażącej czer­
woności rąk i twarzy oraz przeciw pę­
kaniu i szorstkości naskórka K r e m  
y •  I m a ,  niezastąpiony w porze zimowej 
i jako uzupełnienie kuracji cery. P uder  
Radium - L enoir 72  najsubtelniejszy 
i najefektowniejszy ze wszystkich zna­
nych pudrów.
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KRONIKA
— Irena S o lsk a  o tw ie r a  p od w oje  

n ow ego  te a tr u  R zem . C h rześc ija ń sk ich
We wtorek, dnia 10 lutego europejskiej sławy artyst 

ka polska Irena Solska-Groszerowa, w otoczeniu zes­
połu artystów \Varszawskich otwiera podwoje nowego 
teatru Rzemieślników Chrześcijańskich (Piekarska 7)1 
Przy nowych wspaniałych dekoracjach i oryginalnych 
własnych kostjumach. Świetna artystka Irena Solska uka 
ze się w swojej najlepszej kreacji w sztuce Karola Schon 
lierra p.t. „Opętana". Sztukę niniejszą zalicza Solska 
do bogatego repertuaru swej karjery. Przyjazd wzbudził 
duże zainteresowanie. Bilety od 1 do 7 zł., sprzedaje 
cukiernia p. Mayera. P. Solską przywozi dyrekcja teatral­
na Donata Krężla w Warszaw ie, ,

-  O DZNAC ZEN IE .

Prezydent Rzeczypospolitej zezwolił na przyjęcie 1 
noszenie oznaki orderu jugoslawiańskiego Krzyża Ko,man* 
dorskiego Sw. Sa\xy dowodcy 29 p. Strzel. Kan. Dułkow- 
mkowi Bronisławowi Adamowiczowi.

— D R U G A  M ASKARADA STRAŻĄCKĄ.

W przyszłą sobotę, i4 lutego, w Sali Stów. Rzem. 
Clirz. odbędzie się druga maskarada strażacka, dochód 
której przeznaczony zostanie na Kasę zapomóg miejsco­
wej Straży Ogniowej Ochotniczej (w razie wvnadku. 
śmierci etc. niezamożnych strażaków). Ze względu na 
pożyteczny cel wątpić nie należy, że Kaliszanie również 
tłumnie pośpieszą na zabawę maskaradową, jak i na 
pierwszą. Liczba nagród powiększona została do i to 
b. ładnych. Wejście od osoby tylko 3 złote. Bilety wcześ­
nie) nabywać można w cukierniach pp.: R. Kozłowskiej 
i S-ki, R, Mayera i Szurkowskiego (ul. Wrocławska 24).

P o d z i ę k o w a n i e .
Dr. Cegłowskiemu, Dr. Cichockiemu, 
Dr. Pawłowskiemu za tak poważną 
operację oraz drogiemu dr. Sulikow­
skiemu za troskliwą opiekę w cza­
sie choroby jak również intenden­
towi szpitala $w. Trójcy p. Sżpech- 
towi, składamy tą drogą serdeczne 

podziękowanie.

% b ,  Jdarszafottfie- 

Kalisz, dn. 5/II 1925 r. 319

; i l  ZABAWĘ MASKARADOWĄ urządza dziś (7_go 
lutego) T-Wo Młodzieży Ewangielickiej dla swych człon­
ków, ich rodzin i wprowadzonych gości.

-  Z CHORU SW. CECYLJl.
Tow. Śpiewacze im. Swe Cecylji urządza w pozostałe 

niedziele Karnawału (t.j. 8. 15, i 22 lutego) we własnym, 
lokalu przy Al, Józefiny Nr, 23, dom p. Frenkla zabawy 
taneczne dla członków' i ieh, ,rodzin. _

Początek o godz, o wiecz. — Wejście 1 złoty.

— S I. U B.
W Kościele cwangielickim w Warszawie odbył się 

ślub p, Aleksandra Wilhelma Hindemitta, Kaliszanun, 
z p. Stefanją Mery.

— STOW. KULTURALNO OŚWIATOWE P. P. 
w KALISZU.

Dnia 23 lutego 1925 r. w odpowiednio udeł:orowanej 
sali Stow. Rzem. odbędzie się Wielka Zabawa Taneczna,; 
na której jak corocznie, wszyscy zabawić się będą mogli 
Butet zaopatrzony obficie. Strój wizytowy wzgl. maseczki,' 
które bardzo chętnie widziane będą.

Do tańca przygrywać będzie orkiestra własna.
-ALARMUJĄCA POGŁOSKA. jj

Zarząd fabryki „Wagon" W Ostrowie zawiadomił 
Magistrat Kaliski, że od 1-go czerwca pociąg międzynaro­
dowy Paryż—Warszawa skierowany będzie na linję Strzał 
ków Kutno, wskutek czego mieszkańcy miejscowi poło­
żonych ,na hnji Poznań—Kalisz i Kalisz—Łódź—Warsza­
wa będą pozbawione dogodnego połą /enia. Wiadomość 
ta jest nieścisła i podlega (Sprostowaniu.

Podczas ostatniego pobytu Miru Kolei w Kaliszu 
konferowaliśmy w tej sprawie z czynnikami kompetentny 
mi i możemy naszych czytelników uspokoić, że linja 
Strzałków—Kutno nie jest i nie będzie w najbliższej 
nrzyszłości gotową, do przebiegu pociągów poś­
piesznych, żl* w roku bieżącym^ powiększoną będzie licz­
ba pociągów na tamtej linlji i nieco zwiększoną szybkość, 
co już nastąpiło, że pociąg międzynarodowy w każdymi 
razie kursować będzie Do obecnej ilinii, jednakże projektom 
wana jest od zmiany rozkładu J,j. oa 1-go czerwca wpro­
wadzenie na linji .kaliskiej drugiego dziennego pocią­
gu pośpiesznego, w  celu ułatwienia komunikacji pomiędzy 
Poznanidm i Warszawą.

-  WARUNKI PRZYJMOWANIA PODOFI­
CERÓW REZERWY DO KORP. OCHR. G,

Wskutek demobilizacji, a potem zastoju |\v 
przemyśle i handlu oraz redukcji <Jsz,czędnośeio 
wej zarówno w urzędach państwowych, jak i  
instytucjach prywatnych — sZereg wykwalifiko­
wanych i dzielnych podoficerów znajdujących Isię 
obecnie w rezerwie, ppzostało bezj pracy i u- 
biega się o powrót do larmji. .Wobec utworzenia 
Korpusu Ochrony Granicznej podoficerowie ci 
m ają obecnie możność wstąpienia do K.OP. wf, 
cl, a r aktorze podoficerów zawodowych na w arun­
kach następujących: podoficerowie rez rwy kló 
nsv ubiegają się o przyjęcie do K.O.P. na stano­
wiska podoficerów zawodowych powinni wnieść 
podanie do właściwego P.K.U. o przyjęcie ichł 
do służby czynnej w wojsku z pr/oznaczeniem  
do Korpusu Ochrony Pogranicza.

Warunki: I) nie przekraczalny 28 rok życia. 
2) odbyta służba wojskowa ustawowo przewidzia 
na  i Uzvskany conajm niej podoficerski stopień ka 
prała, 3) nienaganna opinja z okresu s,hiżby 
wc>jsku (Wilskićm, 4) ukończona szkoła podoficer­
ska pułkowa z wynikiem dostatecznym, "5) świa­
dectwo komisji lekarskiej o zupełnej zdolności 
do służby wojskowej zarówno oo‘d względem ff- 
zycznym jak i psychicznym, 6) dokładna /n » - 
fomość języka’polskiego w słowie i piśm ie arytrne 
tyka z zakresu czterech działań, oraz ogólne wia 
domości z geografjl i h iśtorji Polski. Jeżeli p<*» 
oficer rezerwy nie ukończył szkoły podoficerskiei 
a posiada wszystkie inne warimk . .przyjęte bę­
dzie w charakterze nadterminowego i dopiero1 
ukończeniu S-iniesięcznćgo kursu w v s /kolenia t> 
postępem dobrym zostanie zatwierdzone w po­
siadanej szarży, i»ko podoficerowie rezerwy u-
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WtoficiyS muszg 8Jraiesfęcape kursy ! dopiero po 
ukończeniu zostaną odesłani do K.OR .W celu 
szybszego zapewnienia ’sobie załatwienia podań 
należy powołać się na liczbę 705/25 Odz. 1 Szt., 
'Gen'.

-  NNBESEANE.
: , Szanowny Panie Redaktorze I

Uprifcejmfe proszę o łaskawe pomieszczenie 
gazecie  Kaliskiej". ,

Przez zazdrość — do oszczerstwa. 
Eazuaczam tyra wszjystkim Panom, którzy, 

się tak interesują mojean ffutrejn i iriozgłaszają iwie 
Sci oszczercze. 'Zapewne ich komunistyczne po- 
glątly nie dają spać (spokojnie i [cudzą własność 
chcieliby chyba sobie przywłaszczać, bo inaczej 
nie'" rozumiem wygłaszanych przez nich zdań.

Radzę tym Panora, Źei>|y tak pracowali i posiedli 
taki raąjątek, jak ś.p> (mój Ojciec (Wincenty Ro­
muald Kryszcayński, to by ich pra-prawnuki rao 
gliby  chodzić w takich futrach. i

Pierwszy raz ujrzał mnie Kaiisz w jem fu­
trze |w) 1920 roku po jicieczce zi [Ukrainy, gdy pra­
cowałem w Syndykacie Rolniczymi i (Centrali Jiau 
dlowej Sejmiku Kaliskiego na Tyńcu przy sprze­
daży na kartki węgla. > «

Poświadczyć to mogą były dyrektor S. Kip. 
kowski i zespół pracowników} Centrali Handlowe/ 
jak również sama właścicielka domu, gdzie (mie­
szkam od 15-go listopada, 1920 f. P P . A i H, 
Kleindienst, Sędzina Kleińdienst, K. S'., i JI. No­
wińscy. A, i SB..(Hulewicz i flnni.. Również kolonja

z firmy „Karol Szlenkier", zamieszkała w 'Zawier­
ciu, p> Bogusław Handket Bank Polski W Tczewie. 
Sokoli gniazda berdyczowskiego zjpmieszkali w 
Warszawie: PP. 'Morawscy, Traczewscy, Sułko­
wie, Domańscy, Baszkiewicz, Romanowski Ba-* 
dowfscy f  Inni Sokoli, i

O ile ci Panowie nie odwołają podobnego 
oszczerstwa przez Redakcję, to będą pociągnięć 
ci do odpowiedzialności sądowej.
skiego

Były naczelnik sokołów! gniazda berdyczow- 
[o. J. KRYSZCZYNSKI.

oiynwo ftuztmierz zamieszkali na Pię­
knej pod Nr. 5, p. dyrekfprowa starsza M. iSTende

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Wrocławskiej 35 ogłasza, że w dniu 16 lutego 1925 
roku od godziny 10-ej z rana  w Kaliszu przy ulicy 
Szopena pod N° 3, odbędzie się sprzedaż przez licy­
tację ruchomości, a mianowicie: fortepianu i mebli, 
należących do Stanisław a Grudzińskiego ocenionych 
na 540 zł., na zaspokojenie pretensji Aleksandra 
Kretowicza.

Kalisz, dnia 28 stycznia 1925 r.
328 Komornik Sądowy J. MOTyLEWSKI.

/w e r e % k a
Sprowadziłam maszynę do mereżki najnowszej 

konstrukcji; wykonywam takową podług ostatnich 
wymagań. Również prowadzę pracownię abażurów. 
Posiadam  na składzie duży wybór najnowszych 
fasonów.

Nlarja B o les ła a ro w a

Ł ą g i e  w s k a
ul. H arutow icfca Ns 6 ,

331 przy Rozmarku.

Nowa niska opłata celna daje możność najkorzy­
stniejszego nabywania towarów austryjackich na

8. Blledeńskid)
Cargacf> Al lędzyoarodowycl)

(T a rg i w io s e n n e )

8 -  14 marca 1925 r.
Duży wybór wyrobów zagranicznych z 16-tu państw.

125.000 nabywców, z których 25.000 cudzoziemców 
z 70-ciu państw. Znaczne ustępstwa w podróży na 

austryjackich kolejach.

Przekroczenie granicy za uprzedniem opłaceniem wizy 
za Kor. austr. 15.000 — (0.25).

Informacji udziela:

Wiener M esse A. G., Wien VII,
jak również honorowe przedstawicielstwa i oficjalne 

urzędy informacyjne w
Ł O D Z I :  M ięd zy n a ro d o w e  T r a n s p o r to w e  

Tow . A kc S C H E N K E R  & C-o,
Pomorska 21.

.  L eon F in k e n ste in , Sienkiewicza 28.258

Dnia 8  lu te g o  b. r .

w Banku Ziemi Kaliskiej
odbędzie się

R oezne W alne Z g ro m ad zen ie  
Towarzystwa Gimnastycznego „SOKÓŁ'*

Pierwszy term in zebrania o godz. 1-ej w południe, 
drugi term in ostateczny o godz. 4-ej po południu.

Ze względu na doniosłość obrad ^arząd  uprasza 
o  liczne zebranie się Członków. 277

». Modi JGasety; Ejaliaklej"; ffleja JfceJXnjt iL

i n t e l i g e n t n a

i z r a e l i  t k a
z poważnemi referencjami 
poszukuje posady do zarzą­
du domem lub do dzieci. 
Wiadomość: Wiejska 7 m. 
6 od godz. 4 do 7 wiecz.

327

Zgubiono tymcz. dowód 
osob. L. 82/Sz. wydany przez 
Urz. Gm. Zborów p. Kalisz. 
Leg. na odzn. 4. p. Uł. L. 51 
Leg. Krzyża Walecz. L. 9817. 
Karta mob. L. 13. Leg. na znacz, 
pamiątk. dyw. Biał. Litew. 
i front. Wniosek na ziemię i 
legitym. na odznakę za pobyt 
na froncie. Wszystko wystawio­
ne przez Dow. 4 P. U. na 
imię porucznika rezerwy Sta­
nisława Szumskiego. 330

Dom Ustków 
poczta i telefon Warta. Po 
leca na sezon wiosenny

szczepy drzew 
owocowych i ozdobnych

w wyborowych gatunkach 
oraz większą ilość dziczek, 

czereśni i jabłoni. 283

Pokój umeblowany
słoneczny do wynajęcia 

Aleja Józefiny 17, 2 piętro
295

Do sprcedauia 
motor ua gaz ssany

od 18 do 20 koni 
w dobrym stanie. 

Oferty składać w Redakcji 
„ Gaz. Kai.", pod lit. L. 302

w s z ę d z i e

Uwagi*: W celach oszczę­
dnościowych fabryka wypuś­
ciła na rynek pastę f»Mary*< 
w dużych puszkach znaną 
w handlu pod Nr. 4. 
„ M a ry "  Nr. 4 zawiera 7 
puszek małych i kosztuje 
80 gr., w sprzedaży detalicz­
nej. 338

Sprzedam plac
przy zbiegu ulic Widok i 
Staszyca. Obszar 3.700 łok­
ci k w a d ra to w y c h . Oferty 
z zaofiarować Dzierżawski, 
Warszawa, bniadeckich 18.

306

Zginęła książka wojskowa
wydana przez P.K.U. w Ło­
dzi, na imię Majer Kaczkę, 
rocznik 1896. 315

Kuchnie nowego fasonu. 
Nowy model kuchni, jadal- 
ki, sypialki, bibljotekioraz ró­
żnego rodzaju meble poleca:

J. Baehman
Kalisz, W rocławska’ 45J  

278

D o o d s t ą p i e n i a  
K e i e e i  

o g n n i o t r  w  a l e i ,
uszkodzona za Niemców, 

wiadomość Babina 3 ,1-sze 
piętro, mieszkanie Parczew­
skiego. 296

łasa

Zakład Ogrodniczy

Józefa Kowalskiego
w Kaliszu, ul. Dobrzecka Nr. 28, (egz. od 1901 r.)

Mam zaszczyt zawiadomić Szan. Publiczność, 
ze w dniu 7-go lutego r. b., mój

sklep kwiatów został przeniesiony
z ulicy Wrocławskiej Nr. 28 na tą samą ulicę pod 
Nr. 35 (dom p. A. Handkego) i polecam się nadal 
łaskawym względom
332 JÓZEF KOWALSKI.

Jest do sprzedania
we wsi Szymany, gm. Piekary, 
pow. Tureckiego, 7 morgów 
178 prętów ziemi ornej u wła­
ściciela Wincentego Nowickie­
go, ziemia ta objęta jest ta­

belą likwidacyjną.
Cena przystępna.

Wszelkiej wiadomości udzie­
la Józef Góźdź, Kalisz, ul. Ko­
ściuszki JMs 5, u którego pro­
szę się zgłaszać. 156

Stenograiji
wyucza listownie szybko jak- 

najdokładniej (gwarancja) 
Instytut Stenograficzny, War­
szawa, Mokotowska 39. Żądaj­

cie obszernych bezpłatnych 
prospektów. 292

  : ‘— — -—

A .  C  H  A  R  T A  N ,
G łów ny R ynek  3 3 .

Poleca P .T . po cenach k o n k u r 0 n c y j o y c h:
Walizki, Nesessery, Maniciury, Torebki 

damskie, Papierośnice, Portfele, Portmonetki,
Teki, Rękawiczki, Parasole oraz wszelkie 
przybory podróżne.

Stałe nowości krajowe i zagraniczne.
Zwiedzenie sklepu nie obowiązuje do kupna.
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 ------------------------------O L S

Składajcie ofiary
na inwalidów woieroyefc.

MWUmca — „Gazeta Kiliikg"


